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W myśl postanowienia zjazdu prasy prowincjonalnej wszelkie sprawozdania i podzię~owania są płatne. -
W OBRONIE 

ROLN I CTW A. 
Dzieci w szkołach się uczy. że kraj nasz jest 

krajem przeważnie rolniczyn.. Tymczasem tej praw
dy rządy polskie nie rozumieją. Na to, ażeby był 
zbyt dla towarów naszego przemysłu i rzemiosła, 
jest rzeczą konieczną, aby rolnik mógł te towary na
bywać. Wobec tego największe wysiłki rządu któ· 
ry nie może się łudzić, że towary polskie znajdą 
zbyt zagranicą, gdyz państwa starają się obcych to
warów do siebie nte dopuszczać, powinny zdążać 
do ustalenia programu rolniczego. 

Bardzo ciekawe wiadomości podawały ostatnie 
pisma o współczesne m rcdnictwie francuskiem. Uka
zuje się, że tam poprzedni prezes Rady Ministrów, 
Tarcieu, obecny minister rolnictwa, narodowiec, ro
zumie, że i Francja nie może pozwolić sobie na 
1el(ceważenie interesów rolnictwa. Majątek rolniczy 
Francji jest obliczany na 200 miljardów franków, 
kapitał obrotowy n~ 127 miljardów, ilość gospodarstw 
poniżej 1 hektara wynosi 2 miljonv 87 tysięcy 881, 
od 1 do 10 ha - 2 fT'iljony 523 tys. od 10 do 4~-
745 tys. 862, powyżej 100 - 29 tyś. 547. Rozumie
jąc potrzebę utrzymania cen na wytwórczość rolni
czą, ministerstwo rolnictwa zastosowało od 2 ldt 
podwyższenie ceł przywozowych od pszeniecy oraz 
wprowadzenie oboWiązl<u wysokiego przemiału zbóż 
francuskich. Rolnictwo francuskie zabezpieczone 
jest tern, że pracuje ~Iównie na posrzeby rynku kra· 
jowego, gdyż tam przez cła ochronne nie dopuszcza 
się zbóż z innych krajów, Różnorodność upraw i 
hodowli spraWia, że nawet straty, ponoszone w jed
nej gałęzi, pokJywają dochody z innej. 

Tymczasem w Polsce, kiedy we Francji płaci 
się za pszenicę 166 franków, to znaczy złotych 58, 
to w Polsce płaci się tylko połowę. Przy obecn}lch, 
a nawet gdyby z powodu gors~ych urodzajów w tym 
roku, ceny nieznacznie się poWiększyły naszych zi~
miopłodów, dochodowość w rolnictwie będzie stale 
niewys.tarczająca. Dotyczyć to vędz/e zarówno gos
podarlii Większych folu:arków, jek i u drobnych rol
ników. ODliczenia z 855 gospodarstw wlościjańskich, 
prowadzących rachunliOwość, z najrozmaitszych stron 
kraju, przeprowadzone w wydziale dla drobnych gos
podarstw w Puławach, wykazują, że dochody już 
w 1929 r. z hektara zmniejszyły się w porównaniu 

z poprzednim roliiern 61 zl. l jeż'eli uwzględnimy 
to, że w 1930 r. nastąpil dalszy gwaltowny spadek 
cen, wszelkich plodów rolniczych i trzody, to może· 
my się spodziewać, że nie będzie dochodów, lecz 
straty. 

Całe rolnictwo jest obciążone pożyczkami dłu
goterminowemi na sumę okuło 1 miljard złotych i 
płaci od tego wbankach państwowych 12% rocznie. 
Gdyby rolnictwo płaciło 60ja r0cznie, to zarobiłoby 
na tern około 60 miljonów rocznie. W Niemczech, 
mimo braku pieniędzy, na ratowanie rolnictwa wy
daje się pożyczki ·na 4 i pól Oja rocznie, W Czechach 
na 6 i pół % rocznie. 

J dlatego jest rzeczą konieczną pomyśleć o ob
niżeniu kredytu długoterminowego i zamianie kredy
tów krótkich na tanie pożyczki średnioterminowe. 
Trzeba rolnikóW wydobyć z nędzy lichWiarskiej. bo 
w niektórych wypadkach ta lichwa dochodzi do 70% 
rocznie, W nędzy \\ si należy szukać głównego 
źródła naszego zastoju w handlu i przemyśle. Dlate
go, chcąc poprawić stan gospodalczy krdju, trzeba 
zacz.,ć się troszczyć serhecznie o rolników. Trze
ba tal(że pomyśleć o tern, ażeby ułatwić rolnictwu 
zbyt na jego towary. Oliazuje się, że za zboża 
w Polsce, ponieważ rządu nie stać na duże zapo
mogi, odpoWiedniej ceny rolnik nie dostanie. Trze
ba przygotować i zorganizować taką hodowlę nie
rogacizny, ażeby liczba przetworów mięsnych, które 
idą z Polski do Anglji się W dwójnasób zWiększyła, 
trzeba popierać hodowlę baranów, oraz kur, bo na 
nie może być zbyt duży we Francji. O potrzebie 
szukania nowych źródeł dochodu dla rolnictwa mó
wił W Sejmie podczas rozprawy nad wnioskiem 
Klubu narodowego poseł Ziemi Kujawskiej, Gruct
macher. Widzimy wzrastające w Polsce bezrobocie, 
coraz Więcej nędzy, a jednak tej prawdy, że przez 
opiekę nad rolnictwem można podnieść gospodarczo 
luaj, u nas się ciągle nie rozumie. 

K. Wterczak. 

1IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIImllllllllllll1IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIImllllllllllllllllll1111111111111111111111111111111111111111111 

OD ADMINISTRACJI. 
Szanownych abonentów upraszamy 

bardzo o wniesienie zaległej 

prenumeraty. 
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nosił ClJlłk ... ponieśli I ... ClJlłku. 
. Jak on~iś o~ni~m i mieczem zalali P~lskę Szwe

dZI, ~ak dZiś plemędztri pragną zagarnąć przemysł 
polski. Już zawladnęli wielką Okręgową Elektrownią 
w~ WlodClwku, zabierają również w Płucku i apetyt 
sklerowal~ na Elektrownię Łowicką, poto ażeby całą 
polać 1<r8ju od Torunia aż hen po Warszawę, a po 
przerzuceniu sieci elektrycznej przez Wisłę i za Wi
słą za~ladnąć kr~jem. Nie idą jednak drogą rze
telną, jak to kupiec przychodzi do kUPCR rzecz na
bywać uczciwie, lecz idą do swego celu drogą krę
tą, manowcami, W taki sposób zdobyli \\1 łocławek 
zdoby-wają Płock i w taki sposób zastawili swe sidł~ 
na Elfktrownlę Łowicką. 

Niezbyt dawno przeżywaliśmy moment, w którym 
stale dawalo się slyszeć pytanie - czy nasza Elek
tro~nia ~oWicka pozostanie W ręlm Miasta, czy tez 
za.blOrą Ją. Szwedzi, o którą tak się gwałtownie do
bijall. Wiadomo przecież wszystkim, że miasto na
sze nabyło w SWoim czasie na kredyt od szwedzkiej 
firmy maszyny dla Elektrowni Miejskiej. Firma ta 
obecnie korzystając z ciężkiego położenia finanso
~ego naszego miasta, które r.ie mogło jednorazowo, 
J~I< tego się kategorycznie domagah Szwedzi, spła
CIĆ ~ług~,. zażądała. od Magistratu zwrotu całkowitej 
naleznoscl długu, mechcąc rozłożyć Miastu tego dłu
gu na. raty. Ponieważ Ma~istrat nie był wówczas 
w. stanIe żądaniu temu zadośćuczynić, przeto wymie
nJ~na firma .czelnie zaproponowała Magistratowi wy- 
dZlerżawleme ElektrOWni na lat 40 i to na warunkach 
~ielce . krzywd~ących Miasto. Poniewa7. Magistrat 
me chCiał .wogole oddać Elektrowni Miejskiej wrę' 
ce obce, firma ta na drodze dyplomatycznej, przez 
P?sła Szwedzkiego interwenjowała w tej sprawie Mi
nisterstwa Spraw Wewnętrznych i Spraw Zagranicz
n~ch, or.az inne Urzędy, dowodząc, że takiego Bur
~Istrza jak w ŁoWiczu, który nie płaci i układać się 
mechce zwolnionoby z miejsca, na co rzekomo mieli 
~trzymać odpowiedź: "To chwała Bogu, że tutaj 
jesz~ze niema Szwecji". Ale skoro i te zabiegi nie 
odm osły skutku,.. firma wytoczyła Miastu proces, 
a ~ konsekwencJI nalożyła areszt w Kasach Miej
SkICh, na wszystkie wpływy Magistratu. 

Na tern zabiegi Szwedów zakończyły się po
myślnie dla Miasta. 

Sąd Okręgowy Odwoławczy w Warszawie na
łożony przez Szwedów areszt na dochody Miejskie 
~chylll. Po151<i Bank Komunalny w WarszaWie udzie
hl Miastu 200.000 Złotych pożyclki długoterminowej 
n~. spłatę ~łURU Szwedom. Magistrat już chciał spła· 
CIC S~wedow, gdy w tymże czasie, jak Opatrzność, 
I~ba Skarbowa Grodzka w Warszawie, doręcza Ma
glst~atowi decyzję o nałożeniu na te pieniądze a
resztu za zaległe podatki Skarbowe, jakie Szwedzi 
są dłuzni Polsce. 

Tak Więc nosił wilk - ponieśli i wilka. 

Nowe_~zasy. 
Dzieją się w obecnej dobie rzeczy dziwne, za

obserwowujemy zjaWiska przedtem nigdy nienotowane! 
Pod wpływem Wielkich zmian, jakie rrzeżywa

my w układzie stosunków społecznych i gospodar
c~ych,~udzie nie mogą pozostawać li tylko biernymi 
wIdzamI obserwatorami życia, muszą podążać za te
mi zmianami - muszą lJodążać za zmienionemi for
mami życia, które stale idzie naprzód. 

Nowe formy życia wymagają nowego ustosun
kowania się do różnych spraw i rzeczy, a przede
wszystkiem zrozumienia istoty zmian, jakie wokoto 
nas się odbywają. 

.Polska. ~ szczególnie b. zabór rosyjski z powo
du mesprzYJaJąC}'ch warunków, jakie stwarzała nie
~ola, znajdy je się W wyścigu pracy, w stosunku do 
Innych panstw Zachodu, w znaczr.em opóźnieniu. 
To też musimy na wszystkich polach naszego życia 
gospodarczego stosować wyścig pracy, ażeny podą
żyć w wyści~u \\iśród innych narodów. 

. Zrozumi.en~e tych zadań i stDsowanie w życiu, 
me . pozo~tawla JUż nas całkiem w tyle. I to należy 
zapIsać, jako plus naszego życia, od chwili zdobycia 
niepodległości. 

. Ist.~!eją~y \\1. WarszaWie "Instytut NaukOWej Or
gan!za~JI zajmUje Się właśnie lJadaniem, racjonali
zaCJą I stosowaniem W życiU naukowych metod pra
cy, a głównie w kierunku usprawnienia biurowości 
w urzędach i przedsiębiorstwach. 

W tym celu Instytut posiada stacje doświad
czal~e, ~dzie przeprowadzane są próby zastosowy
wama rożnych metod pracy, v.-ydaje szereg specjal
nych publikacyj i urządza wykłady o Naukowej Or
ganizacji. 

.. Ostatn~ (skró~ony) cykl wykładów o organiza-
CJI pracy bIUrowej odbył się W Warszawie w Insty
tucie dn. 12, 15 i 14 b. m. 

Zasadniczo wykł:3dy te obejmowały następujące 
tezy: . 

l) Ogólne zasady Naukowej Or~anizacji. 
2) Zagadnienia organizacji biurowości. 
5) Organizacja korespondencji i obiegu dokumen

tów biurowych. 
4) Nowe metody księgowania. 
5) Higjena pracy biurowej. 

i 6) Nowoczesna technika niuroWa. 
' . ~a wykłady zjechało 185 osób z różnych stron 

krajU I to przeważnie ludzi starszych, a w tern kilka 
osób z Łowicza, a mianowicie: 

Inspektor Samorządu Gminnego p. Niedzielski, 
Dyrektor Elektrowni inż. Czarnowski, 
Sekretarz Magistratu p. Zieliński, 
i Burmistrz m. Łowicza p. Michalski. 
Jak słyszymy, jako rezultat udziału wymienio

nych p3nów w tych kursach, mają być wprowadzone 
pewne zmiany W biurowości, zmierzające do upro
szczenia i racjonalizacji pracy. 

Echa Leśne. 

Posłuchaj ... zbudź się; las już szumi 
Perełką rosy trawa lśni 

Ptaszę westchnienia w piersi tłumi 
Radość, piosenka y,Jszędy brzmi ..• 

Przedemną cud - polanka mała 
Zrenice zmywa rosą 
W uśmiech zamienia się już cała 
Traw bujnych szemrze kosą. 

KWiateczki na niej, o ty wiesz 
Pachnące, kolorowe 
Dla swej kochanej takie zbierz 
By jej przystroić głowę. 

Zorza, sIoneczka poprzedniczka 
Szczęścia uśmiechem płonie, ~ 

Całunkiem pieści lasu liczka,' 
Różowe sldada dłonie. 

Modlitwą brzmi juź caly las 
A wicher ją porywa; 
Nadszedł dziękczynień cichy czas
Do Boga myśl się zrywa ••• 

Helena G. W Gąbinie. 
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Wesele Łowickie. 
Mieszkańcy Łowicza pamiętają" jal< to w roku 

zeszłym zawitała do naszego miasta grupa artystów
przeważnie samouków, pod dyrekcją p. Skarżyńsl{ie
go i wystawiła sL;tukę czysto ludową, napisaną przez 
p. S. pod tytułem "Wesele Sandomierskie". Ci, l<tó
rzy chcieli i pośpieszyli na to przedstawienie, mieli 
możność podziwiać piękną grę, osnutą na starych 
pięknych ludo\\ych obrzędach, mieli możność upew
nienia się co do wielkich wartości kulturalnych ludu 
polskiego-w danym wypadku ludu sandomierskiego. 
Pan Skarżyński dal nam, tu, w Łowiczu, prawdziw:} 
ucztę duchową, to też wyrazem tych przeżyć i na
strojów, była przez pewne grono osób, skierowana 
prośba do p. S. o napisanie "Wesela Łowickiego". 

Prośba ta, jak się okazało, była spóźniona, gdyż 
p. Skarżyński wlaśnie z takim zamiarem do Łowicza 
przyjechali 

Zamiar był pic;kny, lecz zrealizowanie tego za· 
miaru trudne do wykonania! 

Przyjechała bowiem cała drużyna p. S. do Ło
wicza w wagonie z którego wychodzili prawie li tyl
ko na scenę. 

Niezaopatrzeni w żadne środki finansowe-glo. 
dowali! 

Dosłownie glodowali! 
W tych ciężkich warunkach odbywał p. S. studja 

i zaznajamiał się ze zwyczajami i pieśniami ludu ło
wickiego. 

I byłoby może z tego nic nie wyszło, gdyby 
nie przychylne stanowisko Pana Starosty Wiącko
wskiego, jako prezesa Powiatowego Komitetu Regjo
nalnego, pomoc materjalna Magistratu miasta Łowi
cza i wogóle pomuc ludzi kochających sztukę ludową. 

Ta pomoc i mierzenie prze'l. p. Skarżyńskiego
jak mówi poeta "Sił na zamiary" sprawiły, że na
rodziło &ię "Wesele ŁoWickie». 

Narodziło z ducha ludu łowickiego, z zapału 
młodzieńczego jednego człowieka p. Skarżyń ski ego 
: umiłowania pi~kna kultury ludOWej łOWickiej, przez 
~rupę osób, którzy w taki lub inny ~posób pomaga
li, lub współdziałali z p. S. 

Fakt narodzin w tych czasach" Wesela ŁoWi
ckie~o" ŚWiadczy o tern, że są jeszcze ludzie, któ' 
rzy poza stroną materjalną życia, odczuwają potrze
bę życia kulturalnego. 

"Wesele Łowickie" jest wlaśnie przejawem te· 
go kulturalnego życial 

Dumni możemy być że sławę łowickiej ziemi 
i ludu łOWickiego rozwiezie po calej Polsce p. Skar
żyńskI! To też p. S. należy się od Łowicza podZięka! 

"Wesele Łowickie" było latem wystawione w 
teahze w Łazienkach w Warszawie, a późnl~j wie
lokrotnie było grane na scenie "Teatru Polskiego" 
w War~zawie. 

Obecnie grupa p. S. pojechała do Poznania na 
szereg przedstawień w Teatrze Polskim. Na po
wrotnej drodze z Poznania zatrzyma się w ŁoWiczu. 

J. M. 
* * • 

" Wesele Łowickie" zostało przez całą prasę 
warszawską przyjęte z entuzjazmem. Trudno jest 
na łamach "ŁOWiczanina" przytoczyć te wszystliie 
glosy z-achwytu i sympatji-zabral<loby miejsca! Ogra
niczymy się do przedruku recenzji p. Janusza Ka
weckiego, wydrukowanej w "GazecIe Warszawskiej" 
d.9 D. m.: 

"Welele łowickie" w teatrze Polskim. Kierownik 
goszczącego obecnie w pieleszach szyfmanowsl<ich 
(jednak ta wojna zaspowo-dyrektorska ma i swoje 
dobre strony) zespołu, czy poprostu teatru relilJonal-

nego, p. Tadeusz SkariVńsl<i, póty po wsiach łowic
kich - jesienną działo się porą-peregrynował per 
pedes apostolorum, aż i z pomocą muzycl<ą drugie· 
go szlachetnego powsinogi, p. Palestra, wyperegry
nawał "Księżaka", który się żeni szumnie i bogato, 
jak stary, a dobry każe obyczaj. Zebrał p. Skarżyń. 
ski zgrabnych tekstów w artystyczny "podołek". za
notował w pamięci ich barwę, ich ciepły rozmach 
ekspressvjny, ukostjumował swoich przemiłych tOWa
rzyszy - łazików po łowicIm, kapelę chędogą wy
sztyftował, tego poduczyl, tamtego poduczyl, krzepIw 
w ręce ujął wodzirejowanie i zlobil WidoWisko cza
rujące. które się Polakom-braciom, jeszcze na szmon
cesach nie zepsutym, podobać powinno: i wzruszy 
ono, i ucieszy, i mądrego coś podszepnie, i ;wnceD
tem zdrowym, rzęsistym, żywym do gromkiego po
budzi zadowolenia i przedewszystkiem pozwoli się 
nam poczuć w Jestestwie swojem, żeśmy nie jacy-ta. 
cy, ale także - choć przymusowe dzisiaj mieszczu
chy-synowie jednej ziemi polskiej. 

Zgrabneż było" Wesele na Kurpiach", którem 
JUŚCi pijmysł p. Skarżyńskiego ludziska w oczy I<lu· 
ją, ale przecie "łOWickiemu weselu" nikt nic nie uj
mie. A co najciekawsze, że i z jego okazji, jak 
przedtem z "kurpiowsl(iego". dOWie się ten i owy. 
że wystarczy-na najbliższą choćby okolicznie Pol
skę-nosa trochę wyściubić, żeby się dokopać skar
bów Własnych, niefałszowanych, dziWóW artystycz
nych, cudeńków muzyckich i takich W obyczaju na
rodowym osobliwości, które się przez całe kształto
waly wieki: jest w nich Więc już nietylko zewnętrz· 
ność, oku i uszom miła, ale jakby i duch, który się 
w każdym z nas echem stuleci mocno odezwie. 

Komuś, kto się patrzy na tę księżacl{ą izbę 
w "Weselu" p. Skarżyńskiego, trzebaż by się przym
knęło do pamięci i inne "Wesele". Z bólem i smęt
kiem podpatrzone w rozśpiewanej chacie bronowic
kiei. Bo nawet tu, blisko, w tym obrazlm z pod Ło
Wicza, bez zadzierzgnięć iragicznych, bez sztuki, bez 
marzeń, wizyj, są jalfieś tak potężne akcenty, że po 
śmiechu, po zamyśleniu twarz się jakoś człowiekowi 
zasępia, powiedzmy, bardzo sentymentalnie. I czy 
toby właśnie-ten niespodziewany efekt-nie świad
czyło, dokąd trzeba iść, dokąd-okrom W przesz/ość 
sięgać-by sztukę pobką znowu wzwyż podźwignąć? 

... P. Skarżyńskiemu i jego zespołoWi należy się 
serdeczny poklask. Tak się im WidoWis(w dobrze 
i rozumnie trzyma, tak uroczo i ślicznie oprawia si~ 
W mazykę, tak starannie jest i Inteligentnie gra ne, 
takie daje zludzenie rzeczywistości i prawdy, I<tóra 
do najcelniejszych się dla artysty liczy osiągnięć, 
że-brawo, postokroć brawo! 

Doprawdy, życzylibyśmy najszczerzej, by 11 We
selu lowickiemu" towarzyszyło powodzenie jaknaj
wi~ksze! 

Sprawozdanie 
Zarządu Łowickiego Oddziału Ligi Morskiej i Ko
lonjalnej od l stycznia 1931 r. do l września 1931 r 

(Dalsz y ciąg) 
Oprócz tych referatów, w drugiej część i aka

demji, młodzież gimi1. im. Poniatowskiego d eklamo
wala, char śpiewał "Muzeum Okrętowego" Chlądo
wskiego, lecz brak odpOWiednich dekoracyj, a prze
dewszystkiem mishza, b. i>olonisty prof. Seweryna, 
który w dniu 14 lutego 1929 r. w czasie obchodu 
9-cio-l~cia opanowania wybrzeża przez Polskę, wy
reżyserował wówczas piękny wieczór p. t.: "Morze 
w slowie i pieśni". 

Finansowo akademja dala następujący dochód: 
jak widać z protokulu organizacyjnego (Nr. 32 z m. 
22, II. 31 r.) rozdano Członkom Komitetu Organiza-
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. Podziękowanie. 
Wielebnemu Duchowieństwu, SS. Szary t
Iwm za trosl<liwą opiel<ę w czasie choro
by i wszystkim, którzy wzięli udział t\o od
prowadzeniu na miejsce wiecznego spo-

czynku drogich nam zwłok 

Ś. p. 

KazImierza Balcera 
składamy z głębi serca serdeczne podzię· 

kowanie. 

Rodzice, brat i siostro. 

cyjne~o na sumę zl. 504.50; osią~nięto re sprzedaży 
biletów zł. 424,00, z czego zł. 150.00 przekazano na 
Fundusz Kolonialny: dn. 4. IV. 51 r. Konto czekowe 
Nr. 21580, zaś po slo pięćdziesiąt: dn. 4. IV. 51 r. 
Nr. 215.298 na rzecz ZWiązku Obrony Kres@w Za
chodnich: "Miesiąc Pomorza". Wydatki w zWiązku 
z urządzeniem Akademji (patrz protokuł Nr. 53 z dn. 
10.11151 r.), obliczone na podstawie kwitów, wvnosl· 
ły zł. 118,90. Ponadto zorganizowano: sprzedaż bi· 
letów loterji fantowej. Sprzedano 268 losów a zł. 
2.00, dalej sprzedano: nalepl<i a 10 gr. i żetony a 
zl. 1.0 Czystego dochodu na budowę eskadry hydro
planów osiągnięto zł. 427,25 (patrz sprawozdanie o
gólne z przebiegu akcji na rzecz "K·tu Miesiąca Po
morza"); akcję na rzecz ZWiązku Obrony Kresów 
Zachodnich zlikwidowano dnia 15 sierpnia 1931 r. 
W miesiącu czerWCli na skutek odezwy Centralnego 
Komitetu Gdańskiej Macierzy Szlwlnej prezes oddzia
łu L. M. i K. W Łowiczu zaprosił w m. 12 czerwca 
przedstawicieli powiatu, Zarządu miasta, dyrekcji 
szkół, oraz przedstawicieli innych instytucji do sali 
Rady Miejskiej w celu omóWienia al<cji nH rzecz 
Macierzy v. Gdańsku; Komitet Organizacyjny wybrał 
Komisję wykonawczą (patrz prot. Nr. 40), W skła· 
dzie: Wł.Doleżal, nauczyciel: przewodniczący, Wła
dysław Zieliński, Sekretarz Magistratu - sekretarz, 
Gutt, Naczel. Urzęclu Skarbowego-skarbnik. Komi
sJa zorganizowała kwestę uliczną, rozesłała do róż
nych intytucyj 50 list. Dnia 15 sierpnia KomiSja zli
kwidowała się. Do dnia 15 sierpnia przekazano 
na Iwnto P. K. O. Nr. 583: zł. 489.99, dotychczas 
nie zwrócono 15 list:, dziesięć list zwrócono, me de
klarując ani grosza na oświatę polską W Gdllńsku 
niech opinja społeczna sama osądzi ten fakt! (patrz 
protok. Nr. 55 z m. 13. VIII. 1931) 

Niezależnie od tej akcji propagandowej w myśl 
hasła: "Polacy jrontem do morza" propagowano mie· 
sięcznik "Morze", zbierano składki, zachęcano do 
zapisywania się na członków, ufundowano bibljotecz· 
kę podręczną· 

Sprawozdanie finansowe według wpływów: . ~~ 
członków rzeczywistych (patrz listy składekpoltc)1, 
korpus. oficer. i kWitarjusze przychodowe 

Saldo na 1.1.1931 r. Zł. 214.64 
od 1.1.1931 r. 

Przychód do 1.1.1931 r. " 1.107.10 
Rozchód . . " 1.248.30 

Saldo na 1.8.1931 r. • • " 73.44 
(Rachunkowość i stan ka2Y sprawdziła Komisja Re:: 
wizyjna w m. 31 lipca 1901 r. patrz protokuł KomiSji 
ReWizyjnej z dnia 31. VII. 3] r.) 

Prezes i... M. i K. W Łowiczu. (-J rvl. Doletat. 
Członkowie: ~. Tomczyk. 

ŁOWiCZ, dn. 18 sierpnia 1951 r. 

Kronika miejscowa • 
Kalendarzyk 

t Piątek S. ·dz., Józefa W. 
Sobota S. dz., J anuorjusza B. 
Ntedziela 17 po Sw., Eustachiusza M. 
Poniedziałek Mateusza Ap. 
Wtorek Tomasza B. W. 
Sroda Tekłi P. M. 
Czwartek N. M. P. od wyk. niewoln. 

Wschód słońca !i.14. Zachód 5.48. 

Pobożne życzenia: Szereg osób zgłasza 
się do redakc'ji z prośbą o zwrócenie się do miaro
dajnych władz o przywrócenie kontroli w czasie tar
gów ażeby przekupniom zabronić nabywanie nabia
łu i drobiu do godziny 10 rano nie tyllw na placach 

. targowych ale i przy wjazdach do miasta. Niezależ
nie powyższego również pożądane m jest ażeby i na 
Rynku Kościuszki beżładny postój wozów był upla
nowany jak to już miało miejsce. 

- Konkurencja żydowska. Do jakich spo
sobów uCiel<ają się żydzi w zwalczaniu polskiego 
handlu, niech posłuży następujący autentyczny fakt; 
Nauczyciele szl<ół wiejskich dają zwykle dzieciom, 
ewentualnie ich rodzicom kartki na książki z nadpi
sem dla oddziału I, II, i t. d. W I{sięgarniach ży
dowskich Widnieją napisy "ceny ksiGłżek zniżone". 
Włościanie zwabieni napisem udają się tam i żąda· 
ją wypisania na posiadanych kartkach cen na lesią
żki. Lecz jak to zwykle nasz kmiotek jest podeJ
rzliwy, przyszedł do polskiej księgarni przelwnać się 
jal{ie tam są ceny. Osoba sprzedająca obejrzawszy 
kartl<ę na której było żądanie książek na oddział IV, 
wypisała cenę złotych 10, włościanin oburzony OŚWiad
cza, że to jest zdzierstwo i że u żyda te książki 
Iwsztują tylko 6 złotych. Istotnie, na drugiej stronie 
kartki jest napisane ołówkiem zl. 6. Sklepowa przy
glądając się ut\oażniej dostrzegła, że na kartce in
nym ołówkiem dorobiono z I oddziału IV oddział, 
aby księgarnia polsl<3 zamiast ceny na oddział I wy· 
pisała ceny na oddzial IV, które są znacznie wyższe. 
Na zapytanie: w którym oddziale jest wasze dziecl\O? 
WłOŚCianin odpc.wiedzial, że w pierwszym. Widzicie 
teraz, że do I oddziału !<siążld u nas kosztują zł. 5,50 
a u żyda zł. 6, na kartce zaś dopisał cyfrę i zrobił 
oddział IV, do którego książki są znacznie droższe. 

Drugi fakt był z ołówkami W pewnej instytucji. 
Jeden z urzędnil{ów przechodząc ujrzał w oknie stos 
ołówków po groszy pięć sztuka, kupił jeden dla po
równania z takimże Iwpionym w polskim sklepie 
w cenie grosz} 10, okazało się, ze niema różnicy, 
lecz musi tu być jakiś żydowski "szpas". Posyłają 
do żyda po 12 tuzinów, dał tyllw 2 tuziny, tWierdząc, 
Ze ma te ołówl<i dla reklamy dla SWOich klijentów 
i więcej naraz sprzedać nie może. 

Instytucja polsl<a, chcąc sprawę wyświetlić na
leżycie i ostrzec sklep polski o tak groźnym kon
kurencie, zażądała 10 tuzinóW tychże ołówków, któ
re natychmiast wydano posłańcowi też po cenie gr. 5 
za sztukę. Nastąpiła konsternacja, a że fald ten 
stal się w obecności jednego z współpracowników 
redakcji, zwróciliśmy się do polskiej I{sięgarni o wy
jaśnienie. 

- Rzecz bardzo prosta, żądanie Większej ilo
ści tego gatunku . Qlówków-odrzeld kieroWnik-zwró· 
\::ilo naszą uwagę, i dla tego oznaczyliśmy tal<że ce
-nę po 5 groszy, jakkolwiel( cena tych ołówków wy
nosi loco fabryka netto po gr. 7. Zyd pragnąc ołów
kami pIzyciągną ć klijentelę-by potem zedrzeć na 
czem innem, poświęcił pewną sumę na straty, nie 
przeWidując jednak, że staniemy z nim do konkuren-
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cji, którą nasza kooperatywa snadniej wytrzymać mo
że, gdyż jest nas miljon i rękawicę podnieśliśmy. 

Z objaśnienia te~o można się przelwnać, jak 
~trudna jest rywalizacja handlowa z narodem dla któ
rego wszystkie środki są dobre - by zgnębić kon
kurenta i w błąd wprowadzić klijenta. 

Ze świata. 

Pogrom ludności żydowskiej w Berlinie. Pisma 
stołeczne donoszą że w dzień żydowskiego święta, 
nowego roku, bojówki hitlerowskie urządziły krwawy 
pogrom ludności żydowskiej W czasie kied}1 żydzi 
wychodzili z domów modlitwy. Zdemolowali również 
jedną z kawiarń w które) zgromadzali się kupcy ży
dowscy wykrzykując. Precz z żydami! Niemcy zbudź
cie Się! (Jude vel recke! Deutsche erwache!) Między 
innymi ciężko pobici zostali Dr. Loewenstejn prezes 
zWiązku łi>. zolnierzy lydów w niemczech oraz Dr. 
Rosenfeld wiceprezes zWiązków Makabi. Ciekawe 
jednak, Ze:! policja dopiero po dwógodzinnych takich 
wybrykach hitlerowców zjawiła się i przywrócila po
rządek aresztując 31 bojówkarzy. 

o praktycznem zastosowaniu sody w żywie
niu inwentarza. 

Nie każdy z rolników i hodowców wie o tem, 
jak wielką rolę w higjenie, hodowli i leczeniu zwie
rząt domowych odgrywa soda. 

Jak wiadomo, preparat ten istnieje w dwuch 
postaciach, a mianoWicie: soda oczyszc~ona (Natrium 
bicarbonicum) biały, miałki proszek-stosuje się do 
użytku wewnętrznego i soda nieoczyszczona (Natrium 
carbonicum crudum), zwykła w postaci kryształków
tylko do użytku zewnętrznego. Nal~ży Więc: przy 
stosowaniu gatunki te ściśle rozróżniać. 

Soda oczyszczona ma następujące własności 
chemiczne: jest to drobny proszek koloru białego, 
który rozpuszcza się w 12 częściach wody; W spi
rytusie jest absolutnie nierozpuszczalny: soda przy 
ogrzewaniu wydziela z siebie kWas węglowy. 

Jakie jest działanie sody na organizm W zasto· 
sowaniu zewnętrznem? 

Przedewszystkiem środek ten rozpuszcza i zmy
dla tluszcz skórny, naskórek, usuwa strupki i błonki, 
wskutek czego doskonale oczyszcza skórę. Z tego 
względu soda jest bardzo pożyteczna przy leczeniu 
rożnvch chorób skórnych, jak naprzyklad ŚWierzby, 
którą wywołują malutkie pajączki zwane kleszczami; 
kleszcze te mają na sobie powłoczkę, która właśnie 
pod wpływem sodowych rozczynów rozpuszcza siti 
j tym sposobem pasożyty te słabną i są mniej szkod
liwe. Następnie stwIerdzono, że gorące rozczyny 
sody działają dezynfekująco; według dOŚWiadczeń 
prof. Becringa P/,%-owy rozczyn sody nagrzanej 
do temperatury 80° C. zabija po lO·cio minutowem 
działaniu bakterie (spory) karbunkułowe, 15-200/0 
rozczyny o temperaturze chłodnej mają działanie 
znacznie słabsze, jednakże zabijają również lasecz
niki karbunkułowe. 

Działanie sody, po zadaniu do wewnątrz przed
staWia się w sposób następujący: 

Najważniejszą własnością sody przy użytku 
wewnętrznym jest działanie jej na zawartość pokar
mów, znajdujących się W żołądku; pod wpływem so
dy neutralizują się kwasy, wytworzone wskutek fer
mentacji i rozkładu pokarmów; oprócz tego wzma
ga się wydzielanie śluzu przez błonę żołądkową. 
Soda w żołądku zamienia się W sól chlorową i wy-

dzieła z siebie kwas węglowy, który ma własności 
uspokajające przy chronicznych wymiotach, gdyż 
okazuje W tym kierunku działanie na błonę śluzową 
żołądka. 
, Następnie soda bardzo dodatnio wpływa na 
kataralny stan I<iszek, spowodowany przez zbyt wiel
ką kwaskowatość zawartej W nich masy pokarmo
wej; rozpuszcza ona gromadzący się śluz i wpływa 
pobudzająco na działalność gruczołów śluzowych, 
przyczyniając się też i do wytwarzania soku żołąd
kowego i kiszkowego. 

(Dok. nast.) 

Dr. med. T. J A S lOB Ę D Z K ł 
Choroby skórne, Analizy krwi. 

Przyjmuje W niedzieł~ godz. 11 - 12. 
Zduńska 27. 

W WarszaWie w poniedziałki i czwartki godz. 6-7 
Piękna 16-b. 3-2 

Obwieszczenie o regulacjach spadków. 
Wydział Hipotecznv przy Sądlie Grodzkim 

w ŁoWiczu obwieszcza, że otwarte zostały postępo
wania spadkowe po następujących zmarłych: 

1) Aleksandrze i Antoninie małż. Fickich, wła
ściaielach nieruchomości w m. ŁOWiczu, hipoteczny 
Nr. 76; 

2) Antonim i TeofiIi małż. Łyczko, Wierzycie
lach 14000 rubli z °100/0 i kaucją, zabezpieczonych 
na nieruchomości w m. ŁOWiczu, hipoteczny Nr. 144 
i 145; 

3) Walentym Rusku, właścicielu dwóch rolek 
gruntu w t~rytorjl1m m. Łowicza, stanowiących część 
gruntów, opisanych w księdze hipotecznej Nr. 335-

4) Esterze-Chanie Goldberg, wspó!tvłaścicielce 
części nieruchomości w m. ŁoWiczu, hipoteczny 
Nr. 180. 

Termin zamknięcia tych postępowań spadko
wych wyznaczony zostal na dzień 23 marca 1932 r. 

. w kancelarji hipotecznej W m. ŁoWiczu. Osoby in
teresowane Winny w t}tm dniu zgłosić prawa swoje 
osobiście, lub przez pełnomocników, pod skutkami 
prekluzji. 

KaSVDO 10 P. P. (Il tOClllczu 
poszukuje lokalu składającego się 

Z duiej soli kucbni I kilku poko .. 
łów wroz Z piwnicq i strvcbem. 

Zgłoszenia przyjmuje "KASYNO" ul. Mostowa 5. 

Nr. 724·729. 
Ogłoszenie. 

Komornik Sądu Grodzkiego w ŁOWiczu, I rew., 
zamieszkały w t.oWiczu przy ulicy PiłSUdskiego Nr. 5, 
na zasadzie 1030 art. Post. Cywil. ogłasza, że W dniu 
29 września 1931 r. od godz. 10 rano w Łowiczu 
vrzy ulicy Wesołej L. 2, odbędzie się sprzedaż 
z przetargu publicznego ruchomości, należących do 
Zygmunta Bobrowskiego i składających się z obrę
czy żelaznych 3t),000 szt., platformy jednokonnej, 
prasy do prasowania wyrobów korkowych, rur cen
tralnego ogrzewania, żelaza-szmelcu i wózków że
laznych oszacowanych na sumę zł. 4800. 

Spis rzeczy i szacunek takowych przejrzane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (-) R. Kubik. 
ŁOWicz, dnia 10 września 1931 r. 
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KINEMATOGRAF "EOS" 
Sobota dnia 19 września początek o godz. 7 i 9 wiecz. 
Niedziela dnia 20 września pocz. o godz. 5, 7 i 9 wie cz. 

Najwspanialsza kreacja HENNY PORTEN 

A.NA BOLEYN 
Potężne arcydzielo filmowe wszystkich czasów, reży

serji znalwmitego Ernesta Lubicza. 
W rolach ~łównych: Emil Jannings, Henny Porten 

i And Egede Nissen. 

Nad Program Komedja. 

lunO-TEATR 10 P. P. CI} tOCiJICZU. 
Orkiestro 10 D. D. W Dełnvm składzie. 

Sobota dnia 19 września b. r. o godz. 7 i 9 Wieczór 
Niedzi~la, dnia 20 września b. r. o $!odz. 5, 7 i 9 wiecz. 
Poniedziałek, dnia 21 września b. r. o godz. 8 wiecz. 

najpoteiniejHY superfilm reżYSerii [ecHa B. De Mille'a 

BEZBOŻNE DZIEWCZĘ 
Obsada: Lina Ba~quette, Mary Prevost, George 
Duryea, Eddie Guilann Noak Beery, Julja Fayne, 

Viola Lonie, i wiele innych. 
Scenarjtlsz: J a n n e M a c p l e r s o n. 

NAD PROGRAM: FARSA i TYGODNIK. 

Nr. 16. Ogłoszenie. 
Komornik Sądu Grodzl<ie~o w Łowiczu, I rew., 

zamieszkały w Łowiczu przy ulicy Piłsudskiego Nr. 
5, na zasadzie 1030 att. Post. Cywil. ogłasza, że 
w dniu 29 września 1931 r. od godz. 10 rano w Ło· 
Wiczu, Tkaczew odbędzie się sprzedaż z przet~rgu 
publicznego ruchomości, należących do Fehksa 
Tomczyka i składaiących się z mebli i maszyny do 
szycia oszacowanych na sumę zl. 500. . 

Spis rzeczy i szacunek takowych plZe)rZane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (-) R. Kubik. 
ŁOWicz, dn. 10 września 1931 r. 

Chłopiec lat 19 
odbył praktykę szofersl'ą w Warszawie ze ŚWiadec
twami poszukuje odpOWiedniej pracv. Wiadomość: 

ŁOWicz, ul. Tkaczew Nr. 15, u dozorcy domu. 

Redaktor i wydawca Edward Nowakowski. 

I - Zakład 
ł1echanlczno-GaICllunICZnq 

L 

MI OSSOWSKI 
.Łowicz, Browarna 6. -

Srebrzenie: łyżek, noży, widelcy, lichtarzy, 
wazy, tace i t. p. 

Bronzowanie oksydowanie, żyrandoli, kin
kietów do lamp i innych przedmio
tów dekoracyjnych. 

NilUowanie części do rowerów, samocho
dów, narzędzi chirurgicznych, fryzjer
skich, sprzętów domowych: żelazka 
do prasowania, rondle, samowary, 
zewnątrz niklowane, wewnątrz pobie
lamy czystą cyną angielską. 

Ostrzenie noży, nożyczek, tasaków i sie
kier. 

Emaljowanie ram rowerowych, i innych 
części składowych maszyn na gorąco. 

Szwejsowanie aparatem acetyleno-t1eno
wym i wszelkie obstalunki i reperacje 
w zakres ślusarstwa wchodzące. 

Ceny umiarkowane. 3-2 -I I 

Nr. 1243. Ogłoszenie. 

Komornik Sądu Grodzkiego w ŁIJWiczu. I rew. , 
zamieszkały w ŁoWiczu przy ulicy Pllsudsl{iego Nr. 5, 
na zasadzie 1030 art. Post. Cvwil. ogłasza, że w dniu 
29 września 1931 r. od Qodz. 10 rano w Łowiczu, 
Zduńska L. 4, (u p. D. Nyssenbauma) odbędzie się 
sprzedC'lż z przetargu publicznego ruchomości, . nale
żących do Sergjusza Boguszewskiego i składa)ącvch 
się z płaszcza damskiego skórzanego bronzowego 
koloru, oszacowanych na sumę zl. 500.-z art. 1070 
U. P. C. sprzedaz niżej szacunku. . 

Spis rzeczy i szacunek takowych przejrzane 
być mogą w dniu licytacji. 

Komornik (-) R. Kubik. 
ŁOWicz, dn. 10 Września 1931 r. 

R
h Adam ze wsi Bocheń gm. Dąbkowice, zgubił JuU! u portfel zaWierający: książeczkę woj

skową wydaną w P. K. U. Skierniewicach i weksle 
na 300 zł. podpisane przez Adama Rybusa, na 400 
z1. podpisane przez Jana Soltyszewskiego, i 3 wek
sle na 2UO zł. podpisane przez Leona SWiderskiego. 
Weksle unieWażnia się, zastrzeżenia poczynione. 

3-1 

l!lg"ln"lonn zostały 2 weksle z wys.t. Zarządu Kin?
U ~ Teatru 10 p. p. W ŁOWICZU na zleceme 

Magistratu m. Łowicza I zaopatrzone żyrem tegoż 
Ma$!istratu, prżyczem jeden weksel na zł. 100 D!at. 
ny 3/10 31 r., a drugi na zl. 53,78 J:ł. 31/10 31 r. 
Józef Wartski, ŁoWicz, Zduńska 37. 

Jan Oudnk ze wsi . Pilaszł<ów, gm. Dąb,k~wice, zgu
Uli bil kSiążeczkę oszczędnosclOwą Kasy 

Komunalnej pow. ŁOWickiego za Nr. 1378. 3-2 

Druk. K. Rybackiego w Łowiczu. 


